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wości hodo,wli zarązka n,a tkanka,ch żywych (embrio-
n,ach kurzych).

Ch,u, Dawson i Ełf ord (1949), konitynuując
prace NIosleya ń trT/yckoffa (1 opisują
rnorfolo,gig z,arazka grllpl, Fulrton ( ) docho-
dzi do przekonaniia o istnieniu dwóch p,ostacj za-
I]azka: poza komórkową zja,dliwą i wewnątrz koinór-
kową - nie zjadliwą.

Oczywiście, że z poł-odu braku mikroskopów
elektrorr,owych ten sposób ,diagnozowania czy badań
jest nieaktualny.

Drugi slposób - to zakażanie nrater,iałem uzyska-
nym z chorego prosigcia zwlerząt doświadczalnych.
Również i do tego rodzaj u rozpozna.llanla na duźą
skalg, nasze prac,ownie nie są przysiiosowane. P,oz,a
oczywiście ciem, ze zŃierząt doświad,czalnycJr
łvrażłirve o sig niektóre gryzonie, z tych zaś
szcr.egóinie fretki i chomiki. Niestety hodorvła tych
zwierząt doświadczalnyoh nie jest u nas ozpow-
szechniolra. Z innych meto,d rclzlpozn]awczych należy
w;,mienić herrraglutynację.

Nlówiąc o diagn,ozo,waniu la,boratoryjnym godzi się
żal7ważyć, ,iż dzlś roepoznaje sig n,ie tylko obecność
za,razka, ale równieŻ po,szczegóilne jego szczepy, co
,może mieć dttże znaczenie dtra epidemioło,gii g.ypy
u ludzi i zwietząt,

pozostaje i,a histo-
Lo legającan us ztnian
1ĄI narządu o Po zrrria-
rrlołn tyrn nie przypisywano poważniejszego zniaczenia,
jednak w świetłe dzisiejsayoh ba,dań okazu je się, iż

l5rypy prosiąt są drogi oddechowe. 'luta j teŻ pow-
stają pierwsze zniany wyrażające sig w obrazie ma-
kroskopowyrn p,oczątkołvo naciekiem limfo,cyta,rnym
i leukocytarnym, oskrzelortym i okołoskrzelowym.
NadLo zarazek ,uszkadza czgśoiowo narbłonek oddecho-
wy oskrz,elików, powodrując jego ma§owe złuszczanie,
p,rzy równoczesnej prołiferacji nieuszkodzonych komó-
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Ą cie7ęna z obl'awami tzw. paratyfu,su cie ąt.
Badanie bakteriołogiczne cieląt pa,dłych w I9l0 r.

rek, które nla].varstwiaią §i9, przy czywl wedle
Loosłie na,silenie tych zrlian zabży od wieku.

Niektórzy,airrtorzy, jak P anth ier, C,a,tei,gn e
i If ,a tl n a n n (1948) wykorzysbują zjawisko złu,sz-
czanla sig nalbłonka dla celów diagnostycanych.
Ta nowa meńo,da polega nla przemywaniu roztłvo,rem
fizjologicznyrn dróg oddechowych, celem otrzynlania
jak na,jwigkszef iłości złu-"z,caonych ko,mórĄ które
posiadają charaktery,stycznv wygląd.

Straub, MuI,der (1948) potwier.dzają ba,da-
rnia A,skanazego i Winternitaa ,o uszko-
dzeniach nabłonka dróg odd,echowych, wiedząc, że
pr6cz zaraz\<a grypl, rnogą ,je p,owodować też toksyny
dro,bnoustrojów nie swo,istych.

W dalszym preebiegu siiro,rzenia znriany choi,oibo.
we obejinują też miąższ płucny, pod postalcią wysigku
siurowiczqgo i komórkowe3;o pgcherzyków płrrcnycłr.
Wśród komórek naciekow,vch znajd,ują iirnfocyity,
łeukocyty, komórki płaa,mai.llc711e, a rLakże histio,cyty.

Ten, zd,aje sig typo"wy oJrraz zńtran, rnoże uloc
lvigksaemu lub nrriej szem,rr zatarciu wskute,k powikłaii,
sportodowanych wtórnym zakażeniern róźnego rodzaju
drobnoustrojami, prowadzącymt\ do zn,acanych zmian
rLopnych lub martwicy.

Reasurnując dotychczasowe rozważania lta temat
clia3noay grypy prosi ąt należy stwierdzió, l:ż, poza
nieiicznyrni przvpadkamri ) l)rzy ltórych postawienie
rozp ozn ania, dz i gki typ owerrru przebiegowi klirriczn,emu
schorzeni,a i typowe,mu ollrazowi zmian ,anatomi,oz-
nych nie nastrecaa trudności, wska,zana jest dla n,ie-
wątpli,,r,ej diagr_ozy ścisła współlpraca epizooojo oga,
hakteriologa i patologa. Należy spodziewaó sig, iż
dalsze prace nad grypą u ludzi i zwierząI przy wy-
mianie ich wyników, ro|zsaerzą nasze rvia,dorrlo,śc,i
o tym s,chorzeniu i ustalą niezawodne metody roz-
poznawcze,

piśmiennictwo
1. C. M. Chu, IW. Dawson i W. I. Elf ord:
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3. S. S. KaIter: J, Immunol, 1949.4. F. Lanni,
Y. T. Lanni i J. 'W. Beard: J. Immuno1, 1949,
5. C. G. Loosli: J, Infect. Dis, 1949.6. Mulder
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Nosiciele 5almonella ublin wśrod bydła
z Wojewódzkiego zakładu Higieny weter. .i/ Łod,Zi

Klerownlk: PIof. dT JoLIUsz BRILL

195I zachoro,\arało i po,dd,atio ubojowi z końieczno,ści ttublin (S. d.).
Cielgta zachorowywały zwykle migdzy 2-4 tygod

niern życia wśród objawów ostrego nieżytu jelit, za-
p,atrenia płuc. orbrzęków stawów, zapalenia spojówek
i gingły po kilku dniowej chorotbie.

*) Ze względu na
w postaci skróconej

brak miejsca praca ukazuje się
i z pominięciem ta;blic.
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Obora marj. D, uznana została przez nals po tych
badan,iach z,a og;rrisko ende,miczne parB-
tyf usu cieIąt, którego uzld,161"i"^'" postaltowi-
l,iśmy płzeprowadzić przez eliminację ewen,tua,lnl,clr
no,sicieli. 

'W tym cetru poddano b,adaniu ba <teriołogioz-
n,ernu ,i serologicznem,u całe po,głowie bydła, wodę
studziełrną, wodę ze s,talvu, w którym po,jo,no bydłc,
oraz personel stajenny i dzieci. Badania ludzi oraz
wody,przeprowadz,ił równolześnie z naszymi,b,a,jan,ia-
mi PZH w Łodzi 

- 
b,aldar,ia te dały lłynik ujemny.

Wl,nr:,ki badania zwienząt poda,jemy w rozdziale:
,,Baldanlia tvłat§ne".

S. dublin należy do rzedu bipatclgennych salmo-
nelli, ,choro,botwórczvch w pierwsaym rzędz,ie dla
cleląt rzadziej dla do,rorsłego bydła i innych gatun-
kólv zrvierząt, a ponadbo dłl człotvieka.

Szczepy lb,adane plzez, nas wydzielorre zarówrlo
z padł1,oh c,ielą,t, ljako też l, kałtt n,osicieli, odpowia-
dały pod w,zględem własności biooheLmicznych oraz
str,u,ktury antrgen,owej typolvi S. tlublin, oo po,iwier-
dziły również b,adania kontrolne, prz,epr.owadzolre
przez o,ddz. salrr-ronelloz przy PZH rv Gdyn,i.

S. dublin u bydła.
W Ełlropie stwierdzono S, dublin j,ako przyc,.zynę

sch,o,rzeń w pierwszyrn rzędzie u cieląt, rzad,ziej l by-
dła dorosłego.

Lerche (1937 r.) 820/0 szcuepóły salmonelli,
wydzielonych z, hydła, r.kreślił jako S. tlubtin.
B a r t e l ,s (I938 r. ) na I.690 szczepów salmorreili
wy,izololvanych ze zwierząL donrowych stw"ierdził
S. du,blin w 71,370lc. Rosati (1938 r.) stwielrdził
na Sycylii w pierlvszym l,zęd,zie S. d,ublin jako przy-
czynę zachorowań cieląt. Lilt je (1939 r.) na Ą56
szczepów,s,a,lrrronelli wyizolowanych z bydła stwierdz,ił
S. rlublin 39Ą r.azy, z cze|go 3)-Ą szczelp6w pochodz,iło
z cidlą,t względnie z płodów. a 72 z krórv.
I{. Dróger (195I r.) cytuje wy,n,iki ba,dari nie-
mieckie,j cellltrali d,lagnostr,ki sałnronelli, dotyczące
analizy 7.674 szczepów, której 78Dlo, wszystkicir
,badanych szczepów to S. kiel (dublin). Z salmonelli.
wl.dzielonych z cieląr 48 0/o przypada na S. kiel.

., z by,dła 15,050/o )) ), ))

,, z koni 0,59c/o )) 7) 7)

-, ze św.iń 0,990lo ,) .) ),

,. z lisów 0,080/o )) )) ))

., z nutnii 0,0l0/o )) )) 1J

,, z innych 0,040/o )) )) ))

Zagadnienie wvstgpowania S. tlu,blin byŁo tomatem
jecln,ego z posiedzeń Kongr. Wet. w Lonrdyn,ie w 1949
r,oku oraz Kongr, Wet. w Paryżu (1950 r.) , zorg^-
nizowane,go przez Off. Inter. des Bpizooties. Z prat
przerdstawionych łla tych Kongres,ach wynika, że
S. dublin stanorvi głórvną pI zy cz)rxę,salrnon,elloz bl"dłlr.
F i e l d. który refero.tvał to zagadnienie na Kongre-
-sie Pary:skirm, lważa. że tak jak S. typhi pozolslaie
w 1pierwszym rzędzie w zrviązk,u przycz)Inow)lm ze
sclrorzenie,m człowieka, a S. gallinarum i pullorum 

-,ptactwa, tak S. dublin 
- bydła, Stanowisko to znaj-

duje p,otwierdzenie w ,pnacach przytoczonych powyźej,
a,pona,dto w pracach Altara (t950 r.) oraz \4/ pra-
cach autorórv rosyjskich (Szur, Kondriorin,
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Oskołkowa, Frołowa), które cytuje w swojej
mon,ografi,i o zakaźnych c,hororb,ach oieląt Archan-
gielski (1950 r,). Wg ostatnio przytoczonych
alutorów ,stwierdz,ono S. d,ublin w Z,S.R.R w okręgu
omskim i kazachstańskim.

Salmonella dublin, po,mijając U.S.A., sta,norvi na
telrenie Euf,opy wg d,anycli z liter,alury 70-90]/o
s,zczep6w rozpoznanych jako salmonelle, wydzielonych
z narządów bydła dorosłego i cieląt.-W' 

Po]s,ce Czarno,[v§ki stwierdził ten t;ap sal-
nron,e.lli 8 r.azy u c,ieiąt, I raz ,u krorvy or,az 1 raz
u lisów (1950), Staśkiewicz (I9Ąl) I raz
w mięsie cleląt. 2 razy w rvołowym.

W Pracowni Rozpoznawczej Rzeźnl w Łodzt
S. dublin d,iagno,zowano już o,d §zeregu lat (B r i l l,
Nowicki), a od rokrLr L9Ą6 do 1951 wydzielono
ją w 40 przypadkach, co zdaje sig świa,dczyó o sze-
ro,kim rozpowszechn]ieniu tego zarazka również i nlr
terenie Po,lski.

Nosicl:ele-siewcy S. dubllll 1v takim ujgciu sprarvy
n,ie mogą na\eżeó wśród bydła do rzadkości. F i e l cl

i Buxt,on or,az SoboLnik urvażają, że cielgta
mo,gą sig zarażać od marLek nosicieli w życiu pło,do-
wym, lub tez po urodzeniu. Ich zdan,ienr w wl,pad-
kach wczesnego zakażenia zwi,erzęta po wyudrowieniu
nie zo,stają n,osicielami w przeciwielirstwie clo zwierząt
do,rosłych.

S. dubl,in u lud zi.
Zainteresotvanie, jakie budz,i szczep S. d,ublin jest

rł,l-nikien szeregu zachorowair trudzi wywołanych tynr
€zczepom, Wedłu,g TopIeya i przytoczonej p,rzez
ł,iego literatury S. dublin zaj,rnu,je jako ptzyezyna
sa]moneł]oz u ltldzi dzriewiąte z kolei miejsce wśród
łypadków znalrych zatruć pokaffm,o\trych w Anglii
i Walii, a w Danii trzecie mieljsce. Zdaniem Leg.lż
autora w oparc.iu o littlraturg (Bainbridge,
N{a.v er. Jordan, Harhofi) S. dublin i S. ente-
rjlłlls stanowią najczgstszą przyczynę zacholowań po
spożyciu migsa zakażonego pierwotnie, gdyż
sc, torzenia zwierząt Wywołane t).nri zarazkami stwier-
dza sig czędto. Zakażeni,a migsa wtórne wywołane
sa raczej przez S. tyylhi murium.

Zachorowania łudzi wystgpoTvały zaIówno przez
rspożycie rnięsa, jak ,i nłeka zakażonego S. dublin.
Cytowany jest też przypadek zakaźenia się farmerki,
która była zatrudn,ion,a przy krowa,ch.

Je,śli w Polsce, jak to wynlika z zestałvienia w},-

padków zatrlć pokarłnowvch, opr:loowanych przez
Euczo,t/vskie6o (1950) w żadnyn wypadku nie
stwielr,dzono S. dublin, to dzieje się to przylougzczalnie
albo wskutelk n,iedosltatecznego opanowan,ia techniki
rozpo,znawania typów s,almorr,ełli, któ,ra dopieto
w o,statni,ch dwóch latacłr o,siągngła ,odpowieclni po-
ziom, al]bo też wskutek tego, że .ołużba sanit. we,t.

wypełn,ia o,d,powiedn,i,o swo,je,o'bowiązki.
Najprawdopodobniej jedrrak fakt ten wytłunraczyć

rnożna tym, że w Po]sce rnigso surowe j,a,dane jest
wyrjątkowo, a mleko pije się przew,ażnie w stanie

;pr,zegotowanym. 
'Wr,eszcie pamiętaĆ jeszaze naleŻy, Że

do wywołan,ia zaltruó pokarmowych potrzebne są duże
ilości zara,zka (S c ott), griy tymczasem ćlo wywoła-
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nia ty{us,u brzuszneg.o, chołery i czerwonki potrzebne
są stosłr,nkow,o małe ilo,ści zar.azków.

P,otrvierdzają to migdzy innymi badania H o r-
maeche, Peluf{o i Aleppo przeprowadzone
w Urqglł,aju (1936) na wolontariusz,ach, stwierdza_
jące, że dorośli mogą np. zjeść dalvkg 2 do Ą miliar-
dów S. typhi murium bez szkody dla zdrortia, prze-
jawial'ąc co najwyżej pr;e;mijarjącą bazgorączkowe
biegunkg.

S. dublin u innl.ch zrvieIzat.
Ecl rł,ards i Bruner (1943) stlvierdzaj:1

S. dublin czgsto u lisów sreb,rzystych jako Trrzyczynę
śnriertelnych wl,padkólr,, Wyizolował też S. dublilt
z lisów Czarnorvski w Polsce (1950) oraz
Jorgensen i Mornberg w Danii. Scott
( 1940 l rvyCzielił S. dublin z węzłów chłonn}"ch zclr,.,-
wych śl,iir. Stwierdzono też S. clublin okolicznościowrl
u kur_ indyków ,przebywającl,ch w kontakcie z kro-
warrri olaz u kanarków (cvt, wg Hinshaw 

- 
Kongres'Weter., Londl.n. 1949 r.).

Nosicielstrto S. tlublin s!ił,ierclzono też u zdr-olvyoir
szczurótł,. łapanr-ch ir Kielcac}r. rlrianowicie 15 rlz.,,
na 80 badanl,ch osobnikóli,. Część szczurólr br.ła
chrvv,tan,ą w mie,jsc,u przeróllki odpaclkólr zrt ierzę-
c),ch (ćrviąkała i Chrrrielerr,ska 

- 
Pam. XI. Zjazdu

Mlkrotbiologów Polskich 
- 

Kraków, 1951 r.).

Ob jawy chorobowe u l,udzi ,i zwicrząt.
Jak u'l'nika z dan1,3[ prz\,lo,ozonych lv poprz*:dniln

rozdzia]e. zatr,lułowallytrr ,,S. clublin u ludzi", zarazek
ten jest czgstą przr-cz\ ną rz\f . zatr-uć pokarmott,\ clr
u ludzi lv zlriązku ze spożrcielrr trrigsa zakażol.ego
pierrł-otnie. Nienrr-r,iej jednak spot) ka sig go jak,-l
czvnnik chorobotwórczy, lzedziej, niż Salmonellu
tena.

Bócker stwierdził S. rlublin w roprr,ia,kach. in.l!
auto,rzy niomieccy w ropniach u dzieci. które iclr
zdaniem był1. wl,razem lolalizacji zarazka po lrrze:
'bytych nieżvtach przert orlo pokartnotl ego, którl ch
czvnnikiern e,tiologicznr rn byłl, pałeczki S. d,ubi.i:t
Slnith i Scott op;sali polsoczn,icg u dzieckir.
która utrzymywała sig przez2 miesiące. D,ickgies-
s e r (cyt, wg Drdgera) stw:ierdził S. d. S-klotnic;
w przypadlkach zapalenia opon mózgowych. Gutrie
i \{ont8orTrery (1939) wydzioli,li S. d. z przy-
padlcu zap,alenia opon urózgolvych i w,oreczka żołc1,o-
wego. Wedłrłg Conybeare i Thortona(i93[J)
oraz T ul]oha (1939) S, d. była przy,czyną ivielu
epi,demii zalrlć pokarmoivych o ostrym przebi,egu,
której źródłem było mleko (cyt, wg Topleya).

U cierląt wywołuje S. d. lrieżyt jeli't, zapalenie płuc
(,pneumcparatyfus), zapalcnia stawów, spoiówek
i,czgstokr,oć śmierć wskutek,p,osocznicy. Schorze,rrit:
występuje sporady,cznie najczgście,j w,okrosie pastwis-
kowym; śzcze36ły po,d,ają: ,\ł a n n i n,g e,r, A r c h a n-
rgielski, Parnas, FieId i inni,

Olbserwacj,e poczynio,ne |)rzez na\ dotyczące no,si-
cieli - siewcó,w, a w szczególn,ości lokali,zacji ząrazka
u dorosłych zwierząt podamy w odidzielnyrn referacię
pt. ..Lokalizacja S. r/. u klów - nosicieli",

Dia gn ostyka ll osicielstwa.
Meto,dy bakteri,otrogiczne 

- z,astosowanie znajdują
jeśIi chodzi o badanie kału, mileka i mocz,u, \Ąrsztst-
kie przyjęte metody posier,vólv na podłoże rvybiorcze
łącznie z uprzednim zastosowaniem pożywek namna-
żających,praktykowarryn ll, diagnostyce salrnonelli.

Metody se,rologiczne. W paratyfusie cieląt
,stosuje sig głównie próbg rglutynacrji i na ten temat
jedl.nlg rnoźna znaleźć dane lv literaturze. Poszcze-
gólni ba,dacze twierdzą, że na po,ilstawie lrriana aglu-
tyn,a,cyjnego ba,danej suro\,vic,v możn,a wykryć nosi-
cie,li. Miana, jakie uznawalte są za dodatnie różnią
,sig w ujgciu poszczególnlch badaozy. Parnas
(1949) uważa za clodatnie miano zlepne surowic by-
rlła 1:100 do 1:200. Loof t (1925) 

- 
cyt. wg Par-

nasa obserwotvał u cieląt zakażony ch nrinirnrtnr
rlriatra 

- 
1 :160, rrraksimurrr 1 :.5I20, przec,igtnic

I:6z1,0 do 1:l2Łi0; z biegien czasu krzywa a3lut,y-
nacji spada do l:20-I:40" Wl.szełesski (1948)
pod,aje jako no,rmalrle miana zlepne surr_lwic cielqt
I:20 do 1:80. Wysokie rniana I:200 można s[wier-
dzió u bydła dorosłego, zlrajdującego sig w śro,dc-
wisku zakażonr.m. Za miano do,datnie Wyszel.:-
s k i ulvaża l :400, przy czl,m rrrożIiw,ość nosicielstwa
rł,l.stgpuje przv niian,ie l:100 do 1:200. C l a r e ir-
b u r g (1919\ jako lvs,kaźn,ik zakażenia po,daje
miano zle,pne s,urowicy ant_v"O powyżej 1:40 i arlty-l{

1,1owl-że,j l:320. Zda,niem tego autora badalria serolo
giczne dła wykrycia nosicieli :Lnają znaczenie d'lugr,-
rzęrlne, albowiem ne3at),w!le wl,niki nie lvl,kiuczają
uosicielstwa i odwrotnie. pozytywne za,ś nie są glĄ,3-

rancją rrcsicielstrt,a. a dod,atrrie miano jest rvskazórł,ką
do poszukirtari nosicieli. Po,.radto autor ten pocłkreśla
znacze.nje okreŚlania miana zlepnogo surow,ic dla a,nty-

genóv, i ciepłostałych,i c,iepłochwi,eljnych. Wedle
F i e 1d a (1950) lniano ilepne surowicy dla anty-
genu rzęskolvego l:300 uryalżaó należy jako wyraz
nosicielstrva. ZCaniem tegoż autora okreś,lenie rnian,.r
rzęsko,rł,ego rrra wigkszą wartośó dla wl,krywania no-
sicieli, n,iż określenie rniana somatycznego, poirieważ
to ostatnie z biepliern czasu srpada do poziołrr,u noto-
wanego u zdruulch zwierzat.

Przegląd przy,toczonoj,pc,krótce 1iteratury. wska-
zuje na dużą lrozbieżność lr, ocenie wyników badań
serologicznych, co ,specj alnie dobitnie rvl,stgpuje
tv tla,szych ba,dania,ch, przytoczonych pon,iżej.

Badania własne.
W myśl założeń przytoczonyoh na \rystgpie, celem

naszej pracy było uzdrowienie endemiczneLgo ogniska
parratyf1.o cieląt przez ełinrdnację ewentualn)-c}r nosi-
cieli zarazke. W oborze D. w nromenc,ie rozpo,częcill
naszych b,adari w grudniru i950 roku znajdowało się
50 sztuk b,vdła, w- tvm krolvy, jałowice, cielgta i bu-
haj. Wszystkie te zwierzęta poddano ws,tgpnemu ba-
dan,i,u seroIo,giczne,mu, Do badań przygotowano za-
wiesing pałe,czek S, dubli1,1 ze ;zczepll wydzieloneg,l
z cielaka ,padłergo w maj. D. Był to szczep gła,dki,
,d,obrze zawielsz,alnv w roztlro,rze fizjotrogicznym, od-
powiadający,!łymogom kla,syfikacyjnym. Zawiesiny
przygotolvallo jedną do aglutynaoji rzęskowoj, drugą
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do aglutynaojli sołnatycznej, stosując przvjgte meiody.
Drogą aglu,tynacji stwierd,zono podlvyższone nriana
złepne dla antygenu-H u 2 kró"r,v (l:200, 1:i50),
rr 1 jało,wicy (I:300) i u 1 cie]aka (1:600). NIiano
zlep,ne dla antygenu somat}.czne8o tych 4 surowic nie
p,rzekraczało 1:20. Miana zlepne wszystkich pozosta"
łych zwierząt dla antygenłr-H pozostarvał.,, w 5r,ani-
cach normy i nie przelcracz]ały 1:40, 'Wymientione

porvyżej zlvi er zęta zIostały pomieszczon,e w izolatoriunr
celem dalszej obserwacji. Po 60 dni,ach od chwili ,roz-

poczęcia ba,dań serologiczny,ch poddaliśmy pierwsze-
mu badaniu bakter,ioło,gicznernu kał całego p,ogłowia.
Bad,ainia przeprowa,dzono pr:zy użyciu pożr.wki rvz,bo-
gacal'ącej ,,selenit-F", z któr,ej z kołei wysiewano dwu-
krotnie na po,żyrvki wybió,rcze. Os,iągrrigto n,astgpu-

1'ące rtyniki: pałecziki S, r/. wydzielono z kału jednej
krolvy (505), która uprzednio wlnka,zała miano zlepne
l:2CC otaz z kała krowy (543) o łnianie zlepnym
surołvicr--ujelnn,i,Tn. Drugie kołejn,e bailanie kału ca-
łego połłorvia przeprowa,dzono po 90 d.n,iach od
chwili rozlpoczgcia badań, plzy czym w_vłowiono 2 no-
wych nosicieli (krowa Nr 51B i jałolvica Nr 538].
Dalsze kolejne bailania kału całego pogłolvia prze-
prowadzono po 120, po 180. i po 210 dniach o.f
chlł,ili rozpoczgcia badań. Nie ujawniły one ,iuż no-
11,ych nosicieli, którzvb1. lvydalali pałeczki S. d. z ka-
łem. Ba,dania te jednak po,zlvoliły na stlvierdzenie
stałego bezmała siervstwa u trzech zwierząt (Nr 505.
51B, 53B).

Badanie nleka krórv. u którvc.h bądź to drogą ba-
dań kału. strvierdzono nosicielstwo ,pał, S. d., bądź
też badań serologicz,nych, stwieldzono podwyżwonc
miano dla zawiesin pałecaki S. d,ublin, pozwoliło tylko
w jednvm wlrpadku na rvl*rycie tej pałeczki rv mleku,
nawet lv po,siervac,h bezpośrednich na pożywki wy-
biórcze, Mleko pobierano kateterem z zachowaniem
wszełkich z,asad ostrożn,ości. Pon,owne bailania rnleka
tej krowy wypadłv ujemnie. Drugie badanie serolo-
gic:zne, przeprowadzone po siedmiu nriesiącach oł
chu"ili badan,ia pierwszego, wykaz,ało u wsz,vstkich
sz,tuk u,przećlnio pozytywnvch rvlóitny spać[ek miana
cło poziomu, któ,ry nie pozwołiłby na okr,eślenie np.
krowry Nr 505 i 518 jako nosicriel,i S. d. Jest to fakt
podstaruoweg o znaczenia. albowiem wym.i]enione krowv
były zasadniczo nosicielami-,siewcarni stałymi. u któ-
rych po urboju stwierćlzono ^9. d. niemal we rĄrszysi-

kich narząda,ch. Odwrotnie u krowy Nr 540, u któ-
rej rniano p,rzy pierł.szym i drugim badaniu serolo-
gicznvm było stosłrnkowo lvysokie, w kale w żad-
nyłn wypaćlku nie stwierdzon,o S. d. W'ykryci przez
nas nosiciele-siewcy stali w c,iągu 7-mio m,iesięc,zlnej
otbsorwaoji, w żadnym wypa,dku nie wykazywali obja-
wów cho,ro,bowych.

Dila po,równania, celem ustałenia wysokośoi miana
złopnego u zwierząt bityclr w meźn| przepr,owadzi-
liśmy badania serologiczne na 15 krowa,ch i 15 ciełę-
tach. Odnosrre wyniki ,ltskazują, że u bydła dorosłego
miana zlepne dła antlłgonu-I{ wyn,oszą I:40, wzglgdnie
I:80. wyjątkowo 1:160, u cieląt 2-3 tygodniowych
brak było zlepników, wzglgdnie ,było ic}r bard,zo mało,
w związku z cż\Tn aglutynacłja wystgpowała co naj-
wyżej w rozci,eńczeniach 1:20 ilo I:40.
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Dla zanrknięcia całokształtu badali przepr,owadzi-
l:órry łącznie z Dt Galis poszukiwania 1Ąr kaie
rvszystkiclr sztuk bakreliofagów dia sz,czepółu 5. /.,
wydziclonl,cłl z padłych cielgt, Badania te wypadły
ujemnie, j,a,kkolrviek szczep-;. te poćldawano działaniu
muzealnych bakteriof agów.

Wynik,i osiągnię,te w tere,nie.
Celern naszych badań bl,ło uzdr,owienie ognisk:

ende,micznego przc|z lrryelinlin,owanie nosicieli S. J.
Pierrrsza próba oparta na metodzie serologicznego
,rr,jawnierria nosicieli pozlvoiiła na izolowanie 4 zwie-
rzat, które wykazyrvały po<Jwyższone miano z|epne.
Zwlerzęta te ponieszczono w iz,olatorium, niemniej
jednak cielgta, któ,re uro,dz,iły sig po kilku ty5odniaclr
w tej ob,orze, gingły wskutek posocznicy wywołanej
przez S. d, Ten właśnie fakt skłonił nas do polszu
kiu,ań nosicieli drogą badaii balęteriologicznych kału,
które p,ozwoliły na w,vłorvienie w ciągu ilrvóch kolej-
n,vch ba,c{ań kału js,totnl,cJr n,osiciełi-siewców, z któryclr
kr,owy Nr 51B i 543 pornilno nosicie]stwa i siervstrva
miały ujerrrnc mi,ana zlepne dla zawiesin pełeczki
S. d., jako też zwierząt l\jr 505 i 538, u którycłr
łrriana zlepne wskazy,lvały nil ewentualne nosicielstwo,

Dopier,o po usunigciu n,csicieli, wl,krytych ch,ogą
badari bakteriologicznl,ch kału ustały całkołl:ici,: rvy-
pldki salmonellozy cieląt, co pozwoliło zespołowi
P.G.R. na wr.konanie planu hodowlanego.

-W'nioski.
'W ognisku endomicznynr, rł, którl,m cielgta stale

ginęły u"skutek zakażeń, lvy\ł,ołanych przez S. d.,
przeprowadzono badania bakteriologic,zne i serolo-
giczne na nosi,cie]stwo. Z badań ty,:h, któle o]bj9ł1.

51 sztuk b,vdła, rnoźrna wyciągnąó nastgp,rłjące
rl n ioski :

1, krorty- i jałortice-nosiciele, lvydalające z kałem
S. dublin, rtykazvwałr, nriana zlepne anty-H dla za-

wiesiny pałeczki S. d. w wysokości ocl 1:50 do 1:300,
anty-O do 1:20;

2. kr,ołv1, o mianie an,ty-H 1:150 i cielgta o mia
rrie anity-H 1:600 niekoniecznie m|uszą wydalaó pa-
łeczki S. d,. ,z kałem;

3. miana zilerpne s,urołnic nosicieli wykazują waha-
nia, pomimo utrzl,mującego się ,s,tale wydalania pa-

łeczek S. d. z kałem i stwierdzenia sekcl,jnie i bak-
teriologicznlie o,gn,isk czvn,ny,ch w organiźmie;

4. ko,ntrolne bad,ania serologiczne pra,eprowadzone
na kr,ołvach i cie,lgtach, porldanvoh normalnemLu ubo-

f owi w rzeźń, wykazywały miana zlepne dla krów
od 1:40 do 1;160, d,la cicląt do 1:40;

5. wydałanie pałeczek S. d. przez nosicrieli stałyclr
z kaŁem nie jest stałe, m,a r,aczej charakter ,okresowy
,i przypadkow_v;

6, w jedny,rn przy;paclku stwierdzono wl"dalanie
S. cl. z mleł<iem, przy czym, ilość dro,lrnoustro,jórv
;była tak duża. że posiew1, na pożl,wki łvybiórczc
wypadły dodatnio be,z zasćos,o"rvan,ia pożywek nalnna-
żających:

7. badani nosiciele-siewcy w ciągu 7 miesigcznej
,obserłvacji nie rtl,kazywali żadnych oiljawów chor,o-
flrowl,ch;
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8. na podJstawie Ii tylko swo,istych mian zleprych
surowic nie rnożna roqpoznaó nosicieli-siewc6w S. d,.;

9. p,róba agłu,tynacjli zatstolsowana do,ro.zpoznawa,nia
nosicieli jelst tyllko p,róbą oriontacyjną przy równo-
cźesnyrn z,asiosowarriu badań ibakteriologicznych ;

10. Lb,adanie rrosicieli S. d. należy ,oprz,eó głównie
,na ,badaniu bakteriołogicznym kału, które musi być
przeprow.adza,ne kilkakrotnie ; nie należy też zan,iechać
h,adań młeka;

11. nolsicielstlyo u krów pt:żez nas ba,danych
w trzech ,rłl,padkach utr,zy-rnywało sig w oiągu
210 dni, mlało za tym cłrarakter nosiciełstlva stałego,
połączo,nego a tsiewstwern. Dalszych badań z po,wodu
skierorł.ania krów na utbój nie prowadzorro;

12. w ża,dnej z 50-ciiu prób kału hydła z P.G.R. D.
nie stwierldzono o]becno,ści balr:teriofa,gów, działają-
cych nla pałeczki S. d,ublt,n uprzednio wy,dzielone
z ci,eląt padłych w P.G.R. D.;

13. rprzoz elimirracjg nosilci,eli,dnogą pnzlrto,cz,onyclr
badań udało sig złikwj,dować ognisko endemiczne
paratyfusu cieląt, wywoĄane przez S. dublin.

Dysku,sja.
Wyniki uzy-skane przez nas w badaniach nad wy-

krl,u,"rrl"r, nosicieli S. d. rvśród b;,dła są w dużej
nrigrze zgodne z badaniami C]arenburga or,az
F i e l d a, a wskazana przelz nas meto,dyka mogłaby
szerzĄ byó stosowana przy b,a,d]ałriach salm,one]łoz
hydlła. V/ sz,cz,egółności pragniemy podkreślić waż-
,no,ść badań bakteriołogioznych, których niektórzy
Ęuitorzy nlie doceniają, kłailąc główny rlaci,sk na ,ba-

dania serologilczlne.
Przl"toczone przez :rras wni,oski, dotyczące wy,sokości

miana srł,oistego surowic nosicieli w zastosowani,u do
diagnosĘki nosicie]stwa S. d., są zgodne z opinią
Giinthera (1950) o nosiciolstwie S. typhi u lu,dzi,

który rra podstawie licznych badań dachodzi do wnio-
śku, że sur,owioa nosiciełi stałych t1"lko w 310/6, p,rzy_
padków zawier,a specvficzne aglutyniny, a sur,owica
uzdrowieńców, którzy nie zostaili stałymi n,osicielami,
po,siada jeszcze rzadzie1 zdolno,ści zlqprre.

Na rna,rginesie cly,skusji, ze względu ma d:uże zna-
czenie zagadnli,eni,a dla nadzoru sa,nitarno-weter.,
ohcielibyśmy podkreślió fakt wy,stgpo,wania w,śród
zwierząt w Polsce S. d,ublin, która ito pałeczka w łab,o-
rratoriu,rn rzeźni w Ło,ćlzli od roł<u 1946 była noz-
p,oznana w 40 przypadkach p,róh narządów wewnę-
trznych z,wierząt bitych w rzeźni, a ponadto sitw,ier-
dzona była pruez W.Z.H.W-. Sopot. Poni,eważ S. d.
n:ależy zaltczyó do ,,zattiutwaczy" wystgp,urjący,c,h w nrię-
sie i narządach zwierząI- zakażonych pierwotn,ie,
ełimina,cja no,si,cieli w o5rriskach endemic,z,nych po-
winłra przyczynió sig do pcĘpu w zakresie prowa-
dzonoj wałki o poprawę stosunków sanitarnych
łv Kraju. Po,dkreśłió ł,eż należy ,mcżliwo,ść prierwot-
nego z:akażenia młeka, pochod,zącego od n,osioieli
S. clublin.
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LEOPOLD ROGAI§KI
Gorzóu WIkp

Problem anemii zakaznej
Jakkołwiek z dziedziny anemii zakaźlej ,isirrieje bo-

gata litelraturla, clro,1oiba ta wyrnaga jeszcze n,adail do_

kładnl"ch b,adań. Do jej wywoła,n,ia, otbok wrirrusa mu-
saą pra-wdopordo,bnie ł,sMieć pewne, n,iezLupełnrie jesa-
c"ze rd]obrze poznane czynniki, które mają wpływ na
teirr lub inny przubieg choro,by, na ,i,tro,sc zach,o,ro,wań
i slorpień śmierte]nośoi. Do ,czynników tych jesz,cze
dokładnie niepoznanych należą te, które powodują
p,rzeintoszenie zarazka ae źr6d\a tj. rezerwuaru Wiru,
su na makroorganizm, oraz czynlące ,organizm wra-
źliwym na wirus i zacholrowanie. 

-W 
przenoszeniu za-

razka anemńi zakaźnej ,o|dgrywa rvielką roł9 osorbisty
kontakt zwierzęcia zdrowe,go z chor,.rm, jak również
kontakt pośredni 

- lpasza, wo,dopói, stajnia, lpraąż,
szczepien,i,a (małeinłizacja ), zastrzyki, ogłady pasoży_
trrjące itp. ZaChorowaniu sprzyja też -nieilożywianie

tak ilościowe, j,ak i jakościowe , przelaaęc:zanie pracą
0rąz ],nrnę niekorrzyshre waru,nki by.towania kónr,i.

'W tyłrr łańcuchu przyczyll j, skutków rrlie widaó jed-

nak momentów, które mają w,ielki wpływ na zakaże-
nie, rozwój i przehieg chcroby. Gclvby bowiem po-
wsitanie anerłii zakaźnej zależało tylko o,d 3-ch za,
sadniczych czynników, jakirrni ,są źr6dło zarazka a,nę-

mii zakaźnej, makro,organiam wraźliwy na zatauek
i ozyrrnńk przenloszący wirrus, to lorgic}n.ie sądząc, wy,
star,czyŁoiby usunąć czyrr,nrik pIzenlo§zący wirus, lub
Tezerlvuar zara,zka, a możnaby zapobiec wybuchowi
chororby i łaitwo ją zwal,czaó, Tak f ednak nie jest

i anemia zakaźna u,jawnia sig, a co najważniejve
utrzymuje sig i nie daje sig zwalczyć, mirno stosowa-
nia najostrzejszych zarządzei sanitarno- weterynaryj-
nych.

Czynnikie.m mającym kap,ital,ny rr,pływ na poiwsta-
rr,ie, przebieg ,i ewentualnie ur§tąpieniie anemii zakaź-
rrej jeist śr.odołvisko. Na p,ojgoie środo,w,iska składają
sig: klimat a ,wigc średnią temperlatura roczna, wy§o,
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